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W i a d o m o ś c i  h r a i o w e .

Z. W iednia. —  Dnia 8. Lutego  miał uro­
czyste posłuchanie u N N . Cesarstwa Icb m ć, 
Ainbassador P e r s k i ,  M i r z a  A b u l  H a s s a n  
C b a n .  —  P . H a m m e r  C. K. Radca i Tłómacz 
nadworny, mianowany C. K. Koinmissarzem do 
tego  wiazdu, na p o lecenie  dane sobie o g o ­
dzinie  pół de iedenastey w C. K. Rainerze przez 
J W .  Hrabiego W r b n a ,  C. R. W .  Szainbelaoa, 
wsiadł na dziedzińcu zamkowym do C. R. sze-  
ściokonnego poiazdu g a lo w e g o ,  a inainc ho 
w iększey  ozdobie orszaKn iadącego przed sobą 
w ierzchem  C. R. Zaprzęgacza , i osm Cesarskich 
Łoni w ie rzc h o w ych , nbranych w naypiękniey- 
sze rzędy Tureakie, poiecbał przez rynek J o- 
a e p h s p l a t z  i bramę s t a r ą  R a r t n e r s k ą  do 
pomieszkania Ambassadora , gdzie tymczasem 
przygotow an e były  trzy C. R. lektyki z  przy- 
pr zęż on era i  mułami , dla odwiezienia podarun­
ków . '—  Sekretarz Ambassadora pow itał  u pro- 
go sali C. R. Koromissarze , poczein złożono 
podaronki na ow e lektyki i orszak ruszył w na­
stępującym porządku : i .)  Podofficer  z 6 żo ł­
nierzami ia z d y ,  dla torowania d ro g i ;  2.) Ka- 
pitan ze  Ąo grensdyierami. 3.) Ośm koni C e­
sarskich pysznie ubranych, z których każdy pro­
wadzony był przez dwóch C. R. masztaiorzy. 
4.) C. R. K aw alkaior, prowadzący trzy lektyki 
a podarunkami. 5.) Lektyki. Na pierwszey z 
nich leża ł  obraz Szacha na tacy emałiiowaney 
a chalcedonu mlecznego , wysadzaney bladeini 
rabinami (spinellas); a ed a liio n  zaś z wyobra­
żeniem Szacha oprawny b y ł  w wielkie perły w 
kształcie wieńca. Na drugiey lektyce  szabla 
D a m a s c e ń s k a  (Rara Cborassan) która od T  i- 
m u r l e n g a  przeszła na S z a c h a  A b b a s a ,  a 
od tego na panuiącego teraz S z a c h a ;  pochwa 
wysadzana była drogicmi kamieniam i; daley 
S z e c h i n s z a c h n a m e ,  t. i. księga Króla 
K rólów  , ialto parodyia dawney księgi Perskiey 
śp iew ów  rycerskich S z a c h u a m e ,  przez  te- 
goczesnego X ięcia  poetow , i nxiążęconego 
poetę P e rs k ie g o ,  F e t h  A l i  C h a n a  ośmiu, 
dziesiąt tysięcy wierszy z łożon a , htórey to księ­

dze przydał S z a c h  sw oie  własne imie. Księ­
ga tli opiewa bohaterskie czyny R od zin y  pa- 
nuiącey od czasów N a d i r s z a c h a  aż do cza­
sów terażnieyszych.—  Na trzeciey  lektyce dwa 
kobierce kaszemirowe na wzór kaszeinirowywh 
szalów. Obok każdey lektyki szli dw ay C. K.. 
służebni przyboczni a sześciu innych niesło 
na tacach kilkanaście sztuk szalów kaszemiró- 
wych. 6.) Sześciu Urzędników przydwornych 
Ambassadora ieden za drugim. 7.) Poiazd sze- 
śc iokonD y, w którym siedział Sekretarz A o -  
bnssadora , trzyuiaiąc na poduszce pokrytey z ło ­
tą lamą , list Królewski, w worku tkanym z e  
złota i zawiniętym w muszlinie. Obok poiazdu 
szli dway- C. K. służebni przyboczni. 8.) P o ­
jazd paradny sześciohonny, w którym siedział 
Anobassador w yżey  a naprzeciw niego n iżey  
C. K. Kommissarz. Przed  tym powozem  szło 
dwóch C. K. służebnych p r z y b o c z n y c h , a za 
nim dwóch służebnych Ambassadora Perskiego. 
Ainbassador miał na sobie szatę różową, śrebrcm 
przerabianą; na g ło w ie  trzy róże z drogich ka­
mieni (z  których w ielkie  nazywaią się D zig a  
a małe G u l), nakonieu miał na sobie ozdoby 
ordęru lwa słonecznego wszystkich trzech klass, 
wraz z  medaliionem wyobrażającym S z ac h a ,  a 
bogato perłami wysadzanym , z takiemiż kola­
sami. 9.) C. K. poiazd sześciokonay w któ­
rym siedział Poseł M i r z a  A b d u l  H r t s s e i n  
C h a n ,  maią.c obok dwóch C. K. służebnych 
przybocznych, to.) Czterech Urzędników przy- 
dwornych Ambassadora. t i . )  Poiazd C. K. Rom- 
missarza. 12.) Podporucznik z 20 grenadyiera- 
m i , po którym kończył orszak Podofficer z  6 
ludźmi iazdy. Nadto orszak cały ciągnął p o­
między dwa rzędy iazdy , która dla wstrzymy­
wania nacisku I.udu zajm ow ał* drogę po bo­
kach ; ciągnął zaś orszak koło starey bramy 
K a r n t n e r s k i e y ,  przez ulicę K a r n t n e r ś k ą ,  
przez G r a b e n  i R o h l m a r k t  i przez nlicę 
S z a u f l e r s k ą  do Zam ku, gdzie uszykowane 
było  woysho. Straż przyboczna wystąpiła w 
paradzie, a świta Ambassadora pozsiadata z  ko­
n i ,  sam z a ś - z  Posłem i Sekretarzem Ainbusss- 
dy w ysiedli  na dziedzińcu S c h w e i c e r h o f



pTzy schodach Poselskich, 'g d zie  powitali ich 
Podpułkow nik  i Dowodca placu P. S c h l e c h -  
t a  tudzież Kapitan Dowodca placu Hrabia Z e t- 
w i z ;  pierw szy szedł oboh Ambassadora, drugi 
obok Posła. Prowadzono go  przez  szpaler uszy* 
kow aney  po obu strpnach schodów gwardyi 
trabantów , p rzez  salę Trabantów i salę ryc e r­
ską , gdzie  g w ardyie  przyboczne Niemiecka 'i 
i  W ęgierska  w paradzie sta ły ,  a na przeciw  
niemo wyszedł C. K. W .  Mistrz obrzędów 
Hrabia F u r s t e n b e r g .  Podarunki znosili tym­
czasem C. K. słnżebni p rzyb o czn i,  i z ło ży li  ie 
na stole w sali T r a b a D t e w .  Ambassador ode­
brał od Sekretarza Ainbassady listy Królewskie, 
a maięc po praw ey W . Mistrza obrzędów, po 
le w e y  zaś C. K. Kotnmissarza, szedł aż przed 
Salę posłuchalną , gdzie  znowu W . P odkom o­
rzy  powitaw szy go, udał się n a  p o w ró t ,  dla 
doniesienia N. Panu o iego przybyciu. F o-  
d w oie  wielkie  uow ey sali o tw orzo n o , a W . 
Podkom orzy dał znak Ambassadorowi do wey- 
ścia. N. Cesarz Jinć stał w mnndurze z głową 
nakrytą, na szerokiem podw yższeniu , przy stole 
nakrytym arnmitem czerwonym , obłożonym ga­
lonami złotemi, pod bogatym baldacliinein, ina- 
iąc obok siebie po prawey stronie krzesło po­
ręczow e. Po  praw ey s tron ie ,  niżey podw yż­
szenia , było  mieysce dla C. K. W .  Ochmistrza, 
p o  lew ey  na rogu stopni podwyższenia dla M i­
nistra spraw zewnętrznych X iążęcia  M e t t e r -  
n i c h a .  P o  prawey i po lew ey  na wyższych 
końcach podw yższenia stali Kapitanowie gwar­
dyi Nieinieckiey i  W ę g ie rs k ie y ;  przed W. P a­
nem bezpośrednio na stopniu podw yższenia , 
stanął Ambassador, maiąc po le w e y  C. K. Kom- 
tnissarza, a za nim P ose ł  i Sekretarz Arnbas- 
sady ; za Posłem i Sekretarzem zaś było  dwóch 
C. K. Stolników . Gwardyie utw orzyły  szpaler 
•d  środka sali aż do t ro n u ; niższa półowa sali 
zapełniona była C. K. Dworem. Ambassador 
zrobiw szy  trzy z w yk łe  pokłony, na wstępie do 
sali w śro d k u , i na stopniu tronu, miał m ow ę 
w  ięzyku Perskim , htórą C. K. Kommissarz i 
Tłótnacz nadworny, nadworny Radca H a m m e r  
w y ło ż y ł  na ięzyk  Niemiecki iak naslępuie : 
„Przyjac ie lsk i  list ten od N. Króla Królów, nay- 
„potężnieyszego  Pana I r a n u  ^ T u r a n u ,  Dzier- 
„życie la  korony i tronu dawnych Perskich Ce- 
„sarzów , przynoszę dla Nayiaśnieyszego i nay- 
„p ołężn ieyszeg o  C esarza, i przyprowadzam dla 
„te g o  W yso k ie go  Dworu przeznaczonego Posła, 
„ M i r z ę  A b d n l a  H u s s e i n  C h a n a ,  abym 
„ustaliw szy  budow ę przyiazni między obu W y -  
,fsokiemi Dworami , podróż moią tnógł daiey 
„przed sięw ziąć .11. Po skończoney mov :e dla od­
gania listu K ró lew sk ieg o , który potem po ło żo ­

no na stół będący ohók J. C. M c i , stąpił Am* 
bassador na podwyższenie w assystencyi obu 
C. K. Stolników, którzy w zięli  go potem pod- 
ramiona , aby mógł z większą łatwością odstę­
pować nie obracaiąc się. Minister spraw z e ­
wnętrznych w imieniu N. Pana dał następują­
cą odpowiedź , którą Tłóraac* nadworny w ię­
zyku Perskim pow tórzył: „ Z  ukontentowaniem 
„odbieram dowody przyiazni ..Szacha a Pana 
„J e g o .  Państwa mogą przez odległe  krainy 
„oddzielonem i bydź od siebie, a przecież  znać 
„się  i szanować. Od dawna trwały przyiaciel- 
„skie  stosunki między Moiem Państwem i P e r- 
„ s y i ą ,  a te widzę w-yższe nad wszelką moc 
„zn iszczen ia . —  Oświadcz W .  Tan Szachow i 
„ te  Moie w yrazy z zapew nien iem , ze  przyie- 
„mnie Mi było  odebrać przez W P an a  to w y ­
b u r z e n i e  Jego  przyjacielskich dla Mnie o- 
„czu ć .“  —  Ambassador prosił o p o zw olen ie  
złożenia podarunków przy  tronie ; po otrzy­
maniu tegoż dał z na k,  na który Sekretarz Am- 
bassady sam przyniósł obraz Szacha , inne zaś 
podarun ki, wnieśli C. K. P aziow ie  i z ło ż y l i  
u stopni tronu. Ambassador odebrał z rąk 
Sekretarza Ambassady obraz Króla sw oiego i  
list Następcy tronu Perskiego, A b b a s a  M i r ­
z y ,  i z ło ż y ł  go na stole obok listów sw oiego  
Króla. —  Z  nieodwróconą twarzą zstępował 

-znowu tak iak pierw ey ze stopni tronu , od 
C. K. Stolników wspierany. —  Potem udał 
się Ambassador przez kurytarz do gmachu N. 
C e s a r z o w e j , która przyięła go  w sali zw ier-  
ściadlaney, pod baldachinem, otoczona Damami 
D w oru,'ubranem i w  całey świetności. —  W .  
Ochmistrz Jey  C. M ci Hrabia W n r m b r a n d  
w yszedł na przeciwko Ambassadora o kilka 
kroków i zaiął mieysce po praw ey tronu, 
gdzie  Damy pałacow e stanęły w półkole. Am­
bassador wprowadzony p rzez  C. K. W .M is trza  
Obrzędów, stanowszy z Tłóinaczein nadwornym 
przed stopniami tronu po lew .ey , miał krótką 
mowę przełożoną na ięzyk  N iem iecki przez 
Tłumacza nadwornego , na którą Minister spraw 
z e w n ę trz n y c h , na lewym  rogu podniesienia 
s to ią c y , w Imieniu Nnyiaśo. Cesarzow ey od­
powiedział. —  Orszak pow rócił  do pomiesz­
kania Ambassadora w tym porządku, iak przy­
b y ł ,  zkąd C. K. Kommissarz poiechał w tymże 
samym poieździe do zamku, dla zdania sprawy 
W - Podkomorzemu. O god zin ie  Ątey zapro­
szony był Ambassador, Poseł i Sekretarz Asi- 
bassady na świetny obiad do JO. X iąż ę c ia  
M e t t e r n i c h a ,  na którym było  całe Ciało dy­
plomatyczne , Ministrowie Stanu i p ierw sze  
'Władze nadworne.
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N i e m c y .
Dnia 21. Stycznia Seym Związku Niem iec­

kiego rozpoczął tegoroczne posiedzenia swo- 
i e ; zagaił ie  Ces. Austryiachi prezyduiący P o ­
seł Hrabia B n o l - S c h a u e n s t e i n  wnioskiem 
ze strony A ustryiackiey, względem  stosunków 
w oyskowych Państw .Związku Niemieckiego; a z 
powodu tego zagaienia dał obiad na 4 °  osób , 
dla będących w F r a n k f ó r c i e  Ministrów, na 
który zaproszeni byli Bnrmistrze tego miasta 
i  inne zuahotnite osoby. —  Na drngiem posie­
dzeniu dnia 28. Stycznia doniósł Baron L e o n -  
b a r d i ,  że panuiący X ię ż e  L i e c h t e n s t e i n ,  
nadał Państwu swoiemu honstytncyię na wzór 
nadanych Prowincyiom  Niemieckim. Państwa 
Austryiackiogo. —  T rze c ie  posiedzenie odpra­
w iło  się dnia Ą. Lutego, gdz ie  ze  strony Pru- 
sk ie y ,  Bawnrskiey i Saskiey podano do proto­
kołu wnioski względem stosunków woysko- 
w ych.

D nia  2. Lutego Depntacyia, Izby- drugiey 
Bawarskiey udała się do Króla » doniesieniem, 
że  się inż urządziła. Jego  Królewska Mość 
w y rze k ł  na to te pamiętne słowa : „ P r z y  du- 
cb n ,  iahim tchną Stany, i  przy  iedności, która 
między nami pannie, inusi pomyślny skutek u- 
w ień czyć  przedsięw zięcie  nasze. D z i e ń ,  w 
któryin zagaię Zgromadzenie Stanów, iest nay- 
pięknieyszym dniem życia M oiego, a gdy  w ie l­
kie  to dzieło dokonanem zostanie , naówczas 
niechay Mną N ayw yższy  rozrządzi."  Dnia 3go 
b y ło  uroczyste nabożeństwo , na którein znay- 
dował się Kr ó l ,  Króle w i c e ,  Xiążęta R z e s z y ,  
Stany i Depntowani ; na ulicach stała w  para­
dzie osada woy3ko*ra. Dnia Ągo zagaił Król

fiosiedzenie mową miana z tronu. Dnia 5go 
zba Deputowanych zatrudniała się mianowa­

niem swoich W y d z ia łów . Dnia 9go Minister 
spraw wewnętrznych Hrabia T h i i r h e i m  prze­
ło ż y ł  obu Izbom stan Państwa w długiey  le c z  
treściwey mowie.

W  Królestwie W irtem berskiem  ogłoszono 
pod dniem 3 i .  Grudnia 5 ed yk ló w , tyczących 
się urządzenia podrządney adminislracyi Stanu 
w  Departamentach sprawiedliwości i spraw 
Wewnętrznych. —  Reskryptem Królewskim z 
dnia 21. Stycznia nakazano zaciągnąć 35oo re­
krutów dla uzupełnienia woyska. —  Z p o w o ­
du nakazanego przygotow ania wykazów do u- 
łożenia now ego katastru gruntowego i sposo­
bu podatkowania, Magistrat Stuttgardzki podał 
do Króla prośbę o peprzednicze zw ołanie Sta­
nów  ,  Jaby przy uznaneut p rzez  Jego K. Mość

praw ie Ludu W irtem berskiego do naradzania 
się nad rozhładdm podatków, rzecz ta bez Za­
stępców iego przedsiębraną nie była. Na to 
Ministeryiuin spraw wewnętrznych wydało od­
pow iedź : „ ż e  gdy przy rozwiązaniu dawniey- 
szego Zgromadzenia Stanów wskazaną została 
droga do dania bytu nowym Stanom , Rząd O 
nieistnienie Stanów obwinianym bydź nie mo­
że, że  wszelako Jego  K. Mość nie przestał ce­
nić wysoce reprezentaoyię Ludn s w o i e g o , i  
takową urzeczyw iścić  nie odmówi, skoro przez 
stosowne oświadczenia przekona się o odpo­
wiadającym duchu, od którego iedynie  zawisło 
osiągnienie wspólnego celu." Magistrat Stutt­
gardzki podał atoli na now o prośbę , oświad­
czając: „ i ż  go  to nie pomału trwoży, że  z w o ­
łanie Stanów i  przyw rócenie  konstytucyi ma 
bydź zawisłem od w y p a d k ó w , których skutek 
niepewnym i dalekim ieszcze bydź może, elc.<( 
—  W  Państwie W irtembergskiem zaw iązało  
się towarzystwo zbierające składkę na za łoże­
nie  Instytutu dobroczynności , iako pomnika 
dla zm arłe j  K ró lo w ey;  zebrano iu ż 14946 Z R .

W ł o c h y .
Rozporządzeniem  N. Króla Sardyńskiego 

podzielone zostało Państwo tameczne na O d­
działy, Prow ineyie, O bw ody i Gminy. Oddzia­
łó w  iest 8 ,  iako t o :  S a b a u d y ia , T u r y n , Cu- 
neo , A lessa n d ry ia , JSawarn , A o s ta  , N i zza i  
G e n u a , a każdy z nich d zieli  się na kilka 
Prow in cyi.  Ogólna Ludność Państwa na sta- 

'• łym lądzie wynosi 3,439,785 dusz w 2727 
Gminach. —  N. Król o b o i e y  S y c y l i i  utwo­
rzy ł  n o w y  o r d e r  w o y s k o w y  pod nazwi­
skiem : R e a l ordine m illta rc d i S . G iorgio  
della R iu n io n c, który oprócz W .  Mistrza i  ' 
W .  Konnetabla ma 7 stopni. Za to zaś zn ie­
sionym został o r d e r  o b o i e y  S y c y l i i ,  ( u -  
tworzony za Rządu przeszłego ; ) a wszyscy 
Członkow ie tego orderu zostający rzeczyw iście  
w służbie woyskow ey S y c y l iy sk ie y , otrzymają 
order nowo utworzony. —  W  dniu 1. Stycz­
nia ogłoszono w S y c y 1 i i rozporządzenie Kró­
lewskie, znoszące dotychczesny kształt Sądow ­
nictwa , który dawał Obywatelom tyle  pow o­
dów do sp oró w , a ustanowiaiące tymczasową 
Kom m issyię, która do niedalekiego iuż o g ło ­
szenia now ey księgi nstaw cywilnych sprawie­
dliwość wymierzać będzie. Rozporządzenie  
to przyięto  z wielką radością. —  W .  X i ą i e  
Rossyyski M i c h a ł  b y ł  dnia 3. Stycznia w 
P a r m i e ,  dnia 7go w M o d e n i e ,  a dnia t t g o  
p rzybył  do F l o r e c y i ,  gdzie  dla powitania 
Jego  Cesarzowicowskiey Mości ziechał byt
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W . X i ą i e  Toskański z  P i z y ,  dokąd powrócił  
ris/.fld dnia tago.

„  ■ - .«. t l  i  i  z p i  n i i a

Dnia 6. Stycznia były  u Króla w ielkie po- 
hoie, p ierwszy raz od czasu śmierci Królowey, 
a dnia 7 g o  pokazał się Jego  Królewska Mość 
publiczn ie  Z  Infantami. —  Słychać , że 'lnfan- 
tow ie , Bracia Królewscy mieć będą osobne pa­
łace i D w o r y ,  co nie byw ało  dotychczas w 
H i s z p a n i i ,  gdzie  wszyscy Xiążęta krwi Kró- 
iew skiey  mieszkali iaho iedna Rodzina w pa­
łacu Królewskim. —  Król kazał zmnieyszyć 
znacznie opłatę od wódek i likworów. —  Od 
dnia 2. Stycznia p rzyrzeczon e  wypłacać pro­
centa od konsolidowanych papierów Skarbo­
w ych  (Fa/es), w ynoszące po 4 od sta, z a r^k, 
którego termin wypłaty zapada na dzień iszy' 
Stycznia r. b. Pon iew aż to rozporządzenie nie 
tycze się papierów niekonsolidowanych , snui- 
ma zaś konsolidowanych innieysza iest nierów­
n ie ,  przeto  można spodziewać się i nadal re- 
gnlarney wypłaty w yżeyrzeczon ych  procentów, 
których nie płacono inż wcale przez l at i i .  
Tymczasem kredyt publiczny nie czyni w ie l­
kich postępów, a papiery Skarbowe ( V 'ileĄ  tracą 
w ciąż  ieszcze 8o do 88 na t o o . —  Kommissyię 
wyznaczoną celem zaciągania woyska do A- 
m e r y k i  upoważni! Król do zaciągnienia p o­
życzki na 6o miliiónów reałów. T a  zaręczo­
na iest na podatkach od zboża i od rozrywek 
publicznych. P ożyczający  maią otrzymać 8 od 
sta procentu i mogą 2/3 tey pożyczki z ło ż y ć  
w gotow iźnie , a i f5 w papierach Skarbowych. 
Minister w oyny w ydał r o z k a z ,  aby wszyscy 
urlopowani O ffieerow ie„  należący do wypra­
w y  Kadyxeńskiey , stawili się na dzień i 5sty 
L utego  ; tymczasem b ,akuie ieszcze wcale na 
okrętach transportowych, a osoby znające rze­
c z y ,  w ówczas dopiero uwierzyć chcą w rusze­
nie tey wyprawy, gdy poydzie  pod żagle. —  
O gół woysk, które H i ś z p an i i a od rohn 1810 
w ypraw iła  do A m e r y k i ,  rachuią na 43,ooo 
ludzi. —  R o zg łasza n o , źe Jenerał M o r i  l l o  
n>a odwołanym zostać z A m e r y k i, lecz  o tern 
nic nie słychać w M a d r y c i e ,  podobne bowiem 
rzeczy  wyiawiaią się tain dopiero późno po u- 
skutecznienin. Tak gazeta Dworska Madrycka 
nie doniesta nigdy o mianowaniu teraźniey- 
szego W ic e - K ró la  M exykańskiego A p o d a c a , 
na mieysce riaw n ieyszeg o , którym b j ł  C a l l e -  
ja.  —  Z  M e s )  lin nie słyihać nic n o we g o ,  
chyba następujący ryt ludzkości H iszpańskiey; 
to iest, że z każdym, chociażby nsymnieyszyin 
oddziałem woyska,* ciągnącego przeciw ko p o ­
wstańcom, idą także i X ięża , dla słuchania

spow iedzi powstańców, którzy wpadną w  ręce 
H iszpanów , aby ich nie rozstrzelano bez roz­
grzeszenia. —  Naczelnikiem spisku w W  a- 
l e n c y i ,  którego Jenerał K l i o  z a b i ł ,  miał 
bydź Pułkownik V i d a l .  Jedna z  gazet Pa- 
ryzkich czyni tę u w a g ę ,  ze to tuż był iede- 
nasty ze  spisków , knowanych od kilku lat w 
W a l e ń  c y i ;  co świadczy, iak wielkie musi 
bydź nieukonteDtowanie woyska , z  którego 
wciąż  ieszcze 8o OFficerów za spisek P o r  H e ­
ra  ięczy  bez wyroku w więzieniach K o r o n ­
n y .  — • Gazeta Londyńska K u r y  i e r  d nosi o 
bardzo rozciągłym spisku, odkrytym w M a d r y ­
c i e ,  do którego wplątanych ma bydż kilkana­
ście rodzin znakomitych. Atoli wiadomość ta 
czerpana z listu pry watnego potrzebnie ies/.cze 
potwierdzenia. —  Mocne patrole trwaię usta­
wicznie w M a d r y c i e ,  a za przyczynę tego 
podaią wzmagającą się zuchwałość kup zbroy- 
nyeb w S i e r r a  M o r e n a .  T e  schwytały p o c z­
tę między R t d y i e m  a M a d r y t e m ,  wraz z 
dodaną iey strażą woyskową ; zapewne , chcąo 
dow iedzieć  się , co Rząd przeciw ko nim przed­
sięw ziąć zamyśle-/' Bandy te pokazuią się iuż 
w stronach północnych , i w S t a r e y  K a s t y ­
l i i ,  a iedna z nich, tnaiąca do 200 ludzi, do- 
mnie między B u  r g o s  i W a l l  ad o l  i d ą ,  gdz ie  
nałożyła podatek ua fabrykę sukienną w E- 
a ca ra y.

T  tt r  c  y  i  a .

D o  nayznakoinitszych z d a rz e ń , które przy­
trafiły się w ciągu zeszłego  iniesiąoa w  K o n ­
s t a n t  y n o p o l  u , należy zrzucenie z 'dostoy- 
ności Partryiarchy Greckiego C y r y l l a  i iego 
wygnanie do A d r y i a n o p o l a .  Grzegorz,, B i ­
skup Ainoroski , który zastępował iuż po dwa 
kroć mieysce Patryiarcuy Greckiego w K o n ­
s t a n t  y n o p o I u, iest iego następcą. Mało było, 
którychby iego  los o b c h o d z i ł ,  poniew aż nie- 
tolerancyia , żądza intrygowania i łakomstwo , 
by ły  własnościam i, które w  nim przez ciąg 
iego  sześcioletnego Patryiarchato szczególniey 
rozw inęły  się. Duchowieństwo Ormiańskie u- 
dało się właśnie w tym czasie do W .  Sułtana 
■w zamierzę uchylenia ich Pasterza ; lecz  sko­
ro to rozgłoszono, zgromadziło się 200 do 3oo 
najstarszych i nayzuahomitszych tey Gminy, 
dla nayuroczystszego zapewnienia W .  Sułtana, 
Ż e  życzą  s o b ie ,  utrzymać sw oiego  Pasterza. 
Z  niechęcią i nienkoctento waniein ( wspomina 
list z K o n s t a n t y n o p o l a )  patrzemy na po­
dobne sceny i w y b ie g i ,  które w ogólności nie 
mogą bydź zdolne do wzbudzenia w Turkach 
korzystnych wyobrażeń o R e lig i i  Chrześciiań- 
skiey i iey wyznawcach.
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